
1. Czym jest dla Ciebie osobiście niepodległość?  

Niepodległość? Według mnie to bycie niezależnym, suwerennym, nie 

będącym podporządkowanym nikomu ani niczemu. To gwarancja wolności i 

przestrzegania prawa. W niepodległym państwie każdy może czuć się bezpieczny i jest równo 

traktowany, niezależnie od swojego pochodzenia. Panuje tu wolność słowa i wyznania. Myślę, że 

obywatel może wówczas podejmować się dowolnej pracy, ma możliwość ciągłego dokształcania się, 

wyjazdu za granicę… 

Dla współczesnych Polaków życie w takim kraju nie jest niczym szczególnym, jednak dla ludzi, którzy 

nie doczekali wolności, byłoby rajem. 

Polska utraciła niepodległość na 123 lata. Należy zadać sobie pytanie, kto był temu winny? Cóż, 

przyczyn było wiele: można wyróżnić wewnętrzne i zewnętrzne. Dlaczego na aż tak długi czas 

zniknęliśmy z mapy Europy? Co stało nam na przeszkodzie, aby odzyskać wolność?  

Być może bardziej liczyliśmy na kogoś niż na siebie. Wielką nadzieją Polaków był Napoleon, który „dał 

nam przykład”, jak głosi „Mazurek Dąbrowskiego”. Bezsprzecznie Bonaparte był wybitnym wodzem, 

ale realizował własne cele. Perspektywa odzyskania wolności przez Polskę w granicach 

przedrozbiorowych była niemal niemożliwa. Poza tym wygranie wojny z trzema potężnymi państwami 

było arcytrudnym zadaniem, jeśli nie było zaangażowania wszystkich grup społecznych. Uważam, że 

Cyprian Kamil Norwid miał rację, mówiąc, że Polacy czekali, „aż Francuzi przyjdą zrobić im Ojczyznę”. 

Ich nadzieje okazały się jednak płonne. 

Na szczęście udało się nam odzyskać wolność. I wojna światowa stała się okazją, by sprawą polską 

zainteresowały się kraje Europy Zachodniej. Nikt wcześniej nie zakładał, że wszystkie trzy państwa 

zaborcze znajdą się na przegranej pozycji. Determinacja i zaangażowanie środowisk proaustriackich i 

prorosyjskich w powrót Polski na mapę Europy doprowadziły w efekcie do tego, co wydarzyło się 11 

listopada 1918 r.  

Szkoda, że tą niepodległością mogliśmy się nacieszyć tylko przez dwadzieścia lat. 

2. Jak ją rozumiesz? 

Moja niepodległość, człowieka XXI w. , znajduje się bardziej na polu społeczno – politycznym. Mam 

pewność, że w suwerennym państwie akceptuje się i szanuje innych. 

Żyjemy teraz w świecie zdigitalizowanym, mówi się nawet, że niektórzy urodzili się z telefonem w ręce. 

Prawa internautów również są istotne i przestrzegane. Na swoich profilach w mediach 

społecznościowych mogę udostępniać to, na co mam ochotę, jednocześnie nie obrażając innych. Mam 

prawo do wyrażania własnych poglądów, uczestnictwa w demonstracjach i strajkach. 

Oprócz tego Polska od 1989 r. jest krajem, które ma swoje zdanie na arenie międzynarodowej. Wejście 

Polski do NATO, strefy Schengen czy Unii Europejskiej były niezwykłymi wydarzeniami, to były 

marzenia tych, którzy walczyli o wolną Polskę w czasach komunizmu i II wojny światowej. Od tego 

momentu Polska dynamicznie się rozwija, zawiera nowe układy, sojusze. Dużo znaczą wizyty 

zagranicznych polityków w naszym kraju, np. prezydenta i wiceprezydenta Stanów Zjednoczonych, 

prezydenta Francji, kanclerz Niemiec i wielu innych. 

Polska z nikim nie toczy wojen, więc jej niepodległość nie jest zagrożona. Nie znaczy to, że dana jest 

nam na zawsze. Walka o wolność okupiona była ogromnym cierpieniem, śmiercią setek tysięcy polskich 

żołnierzy i cywilów. Utrata jej ponownie, a następnie walka o jej odzyskanie mogłaby nas kosztować 

jeszcze więcej ofiar. 



3. Czy jest dla Ciebie ważna i dlaczego? 

W mojej opinii niepodległość jest niezwykle ważna. Życie w niesamodzielnym kraju rzutuje na 

wszystkich sferach życia : nie działają organy państwowe, urzędy, w dużym stopniu ograniczona jest 

działalność uniwersytetów; nie można swobodnie posługiwać się swoim językiem, wyznawać wiarę…  

Wielu krajom niepodległość była dana od zawsze. W związku z tym niewiele z nich zmagało się na 

przestrzeni dziejów z takimi problemami jak my, Polacy. Nasz naród został szczególnie doświadczony, 

a także szczególnie ceni sobie wolność, odzyskaną po I wojnie światowej. Był to przełomowy moment 

– dało to polskiemu społeczeństwu mnóstwo pozytywnej energii. W Polakach rozbudziła się chęć 

rozwoju. Lata dwudziestolecia międzywojennego są okresem wielkich sukcesów polskiej nauki i 

kultury. To są początki nowoczesnego polskiego parlamentaryzmu.  

Bycie Polakiem to bycie kimś szczególnym, ze względu na historyczne perypetie i doświadczenia naszej 

Ojczyzny. Mając 15 lat i studiując historię naszego kraju, rozumiem jak bezcenna jest suwerenność, 

wolność i niepodległość. Ile trzeba ponieść kosztów, wyrzeczeń, przelać krwi, by ją zdobyć.  

Polska, architektów tej wolności w ciągu wieków, miała wielu. Teraz to ja i moi rówieśnicy musimy o 

nią zadbać i pielęgnować. 

Niepodległość jest dla mnie wartością nadrzędną, bowiem czyni mój kraj niezależnym, a mnie jako 

Polce, daję cieszyć się licznymi swobodami oraz umożliwia realizację planów i marzeń.  


